
W mieście miesięcznie 
Z odnoMeniem do domu 
Na prowincji 

Na randzie uchwal Zjazdu Związku Prasy Pto-
whtctonaioaj, wszystkie komunikaty instytucji 
prywatnych i tspoleczn. w kronice podlegają 
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Dziennik Białostocki" 

Rynek Kościuszki Nt 1. tel. 63 

Ratfaktor Bifayjmuja orf g. II tfo I p»ł. 

Administracja czynna: od g. 9 do 2 i od 5 do 7. 

wiertz^nonp. przed tikśtem 200 mk., w tekicty 
250 mąc.. za tekstem 100 m*. OflłoSzenia drobne 

. * " -•- • - ' - - - - • „ ^ po 30 mk. za wyraz. [Hasty 
kład reklam przed tekstem 
towy, za tekstem 9 t zpalt 
graniczne i linji okrę owyr 

Canto » . K 

druk podwójni*. U. 
I w tekście 5 szpal-

tojwy. Ogłoszenia za-
Ct o 100 proc. drożej: 

Mi 11.071. 
Artykuły nadesłane b;i ozaaczeaia honorarium 

uważane są za tez plamę. Rękopisów 
nie z «t 4 - _ . 4-SL!! 

Czas odnowić prenu 3 eratę na miesiąc czerwiec. 

Reklama świetlna 
Codziennie w ogrodzie rjniejskim ks.Józefa 
Poniatowskiego wyświetłjane będą ogłoszenia 

firm miejscowych i [zamiejscowych. 
flboMHrenfy miesięczne 1 na cały lezon 

Zamawiać ogłoszeń ia w redakcji „Dzień. Biał." 
Rynek Kościuszki nr. 11, codziennie od g. 

1.0 cło 2 po,poł. 
\ ! ! 

Przesileni^ gabinetowe. 
Odmowa Skulskiego. 

wyjcśnień, — Obrady 
ars :awa, 

Zjedn 

. 
— W 

flddzlał blkwldacii Demobilu Wolskawsga 
ś^p r z e d a, j e: 

ŁifcfciMMIc, woiy asenizacyjne, dezynfeh-
ttiry, autoklawy, sil kamienną I stit 
•jatMdŁi w Warszawie. 

uumfiklle. mlDBirnlB, pile. taśmową, uw­
ite parowy, motor i dezynfektor . w e Lwowie 

Erarent, szmaty białostockie' i rożne od­
padki szmat olesorfowanych w Łodzi. 

103 samochody l berlinhc w Grudziądzu. 
i , . - • ' • Szczegóły patrz: 

„DEMOBIL" zeszyt 36-ty. 5 
j , Termin składania ofert: ZB czerwea 19ZZ r i 

Skład materjałów aptecznych 
D. GURW1CZR w GRODNIE . 

Ol. Dominikańska 31, róg Hoovera. 
Stale zaopatrzony jest w wielki wybór artykułów kosmetycz­
nych: mydła toaletowe, galanterję krajowych i zagranicznych 
fabryk. Wodyi mineralne naturalne; najświeższego czerpania, 
sói Ciechocińska i wiele innych środków patentowanych po 

cenach najniższych. >. 66 

GOSPODARZ 
lMiezależny^ ludowy tygodnik spo­
łeczno-polityczny i gospodarczy. 

Chwilowo zawieszony, wznowiony zostaje 
wczerwcu r.b. 

i 

Największe ilustrowane pismo na Kresach 
Rzeczypospolitej Polskiej. ' 

Adres Redakcji i Adm.: Białystok, Rynek Kościuszki 1. 
JTelef. Na 6 f i 

Fiija w Grodnie: zauł. Aleksandrowski 8, tel. 226. 
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Wczorajsza 

13,6 (tel. w/.) 
Pracy Konstytucyjnej i 

zjwróaUy się wczoraj do 
Lud. oraz osobiście 

Skulskiego z propozycją 
prezydentury gabinetu, 
poparcie. 

nie od tego ten sam 
Z w. Lud. Nar.foraz 

Sejmu. Dowiadujemy 
zarówno zarząd klubu, jak 

ski odpowiedzieli od 
Zarówno na platformie 

i, jak i wszelkiej in-
p. Skulskiego na przy-

preizydentury gabinetu jest 
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Naczelnik 
w szczególności 
3 tejże 
wyjaśniła 

1) ' 
je Rząd 
ma on 

2) .Ni i 
nia*, jaki 

3> \ padku na I 
Konwent 
gólne 

Naczel 

Giełda I f a r s z a w 

konferencja Na-
Państwa z przewodni-

dubów sejmowych odl>y-
sejmowym, trwiła 

do 9 i pól w. Po dys-
mlędzy Naczel ni-

Pafjstwa a Marszałkiem Sej-
stwierdzono, że ::e-

ma charakteru oflcjal-
śłuży tylko wyjaśnieniu 
ci konstytucyjnych, Na-

Państwa zabrał głos i w 
lnem p r z e m ó w i e n i u 

powody, które go 
do żądania, aby oł>o-

przy tworzeniu gabl-
ikające z Małej Konsy-

20 lutego 1919 r., (lo 
antycznego wyjaśnienia. 

Państwa zażądał 
interpretacji srt. 

Konstytucji, któraby 
co znaczy: 

Naczelnik Państwa powo zu­
pełnym składzie, czy 

prjzytem rolę czynną i jaką, 
podstawie porozumie-

forma byłaby pożądaną, 
m", co w tym wy-

eży rozumieć: plenum, 
Seniorów, czy poszc::e-

ie?o 

h .ałej 

Scjmer 

stronnictwa? 
nik Państwa' zażądał 

Naczelnik Państlwa żąda 
Komisji Konstytucyjnej. 

jaknaiśp esznlej odpowiedzi, ażeby 
na wstępie mógł przesilenie za­
łagodzić. Po odejściu Naczelnika 
Państwa zebrani postanowili po­
prosić Marszałka Sejmu, ażeby 
zwołsł na wtorek dn. 15 czerwca 
zebranie komisji konstyiucyjnei. 
Ma ona przedstawić swoje wnios­
ki na plenum Sejmu, które się 
odbędzie prawdopodobnie w pią­
tek. 

Dziś przed południem prze­
wodniczący, którzy uczestniczyli 
we wczorajszej konferencji, zda­
wali przed swoimi klubami spra­
wę z przebiegu konferencji. Klub 
Nar. Zjed. Ludów, uchwalił, iz ie-
go członkowie w komisji konsty­
tucyjnej mają zająć następujące 
stanowisko w kwestiach, wysu­
niętych przez Naczelnika Pań­
stwa. Stosownie do tego przed­
stawiciele Nar. Z). Lud. na ko­
misji bronić będą następującej te­
zy: Inicjatywa przy stawianiu kan­
dydata na Prezesa Ministrów 
przysługuje Sejmowi i Naczel­
nikowi Państwa. 

O ile inicjatywa wyszła od 
Naczelnika Państwa, powinna być 
zaakceptowana przez Sejm, który 
wybLera odpowiednią formę na 
podstawie porozumienia, kandy­
data zaś przedstawionego przez 
Sejm Naczelnik Państwa zatwier­
dza, lub też może zgłosić za­
strzeżenie na podstawie moty­
wów rzeczowych. Wrazie zgłosze­
nia zastrzeżeniaJSejmu winien je 
rozpatrzyć. Wrazie powtórnego 
przedstawienia przez Sejm tego 
samego kandydata, Naczelnik 
Państwa, zgodnie 7. duchem Ma 
łej Konstytucji, winien go zamia­
nować. 

O godz. 5 pp. komisja kon-
stytucyjna, zagaiona przez Mar­
szałka Sejmu rozpoczęła obrady, 
które prawdopodobnie przeciągną . 
,się do dnia jutrzejszego. 
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Mianowanie wojewody śląskiego. 
Katowice 13.6. (tel. wł.) 

iedziałek d. 12 bm. 
.pierwsze posiedzenie 

mczasoWej Rady Wpjewódzk ej 
przewodnictwem pos. Ryrrje-

e przybyli brawie wszy-
Delegat Min. 

- W por 
bvto się 
Ty 
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ra, na któ|r 
scy członkowie. 

Warszap 
Z 
.Lokal 

Lenin zna, 
z powodu, 

Spr. Wewn. odczytał dekret, mia 
nujący p. Rymera wojewodą Slą 
skim, a p. Zygm. Żórawskiego je­
go zastępcą. Następnie uchwalo­
no regulamin obrad i przystą­
piono ' do załatwienia licznych 
spraw bieżących. 

Blizka śmierć r Lenina. 
a 13.6. (tel. wł.) 

Berlina donoszą.: 
flnzeiger" donosi, 
duje sle. w ogonji 
niepokoju, jaki fakt l 

budzi pośród kierujących kół W 
Moskwie, wezwano Krosina, aby 
natychmiast wracał z Londynu do 
Moskwy. 

I ottej Mi 
Białystok, ( 

nabożeństwo i procesja 
w dniu Bożego Ciała. 

W dniu 19 czerwca kościół ka­
tolicki bęazlen obchodził Święto 
Bożego Ciała. Dzień poświęcony 
Czci Jezusa łitaj^nego w Eucha­
rystii. Nasze niasto i parafjajzwy-
czajem lat ubiegłych weźmie u-
dział w urocz>stej procesji, która 
odbędzie sę po nabożeństwie. 
Msza uroczysla rozpocznie sie. w 
kościele .parafialnym Jo g. 10, po 
której wyruszy .uroczysta procesja 
w tym samym kieruhku, jak i w 
zeszłym roku Ewahgelje • będą 
śpiewane w następującym porząd­
ku: 1 przy ółtt rzu przed Gimna­
zjum męskirti, 2 przy ołtarzu przed 
Magistratem! 3 prze^f gmachem 
Województwa, 4 ta przy ołtarzu 
na Placu Kościelnym! Przy tym 
ołtarzu odśpiewa się „Tantum 
ergo" i zostanie udzielone błogo­
sławieństwo Haj, Sakramentem. 
Potem proct sja wraca do kościoła. 

Porządek procesji będzie na­
stępujący: otwriera procesję oddział 
konny wojska ? orkiestrą, policji, 
dalej idzie ^uyi, chorągwie, p-
chrony, szkoy powszechne, semi­
narium nautcyc elskie, gimnazjum 
żeńskie, gininazjum męskie z or­
kiestrą, związki robotników, kole­
jarze, biało- pro< esja, bractwo, du-
chowieństwi.l p« (ebras. Za balda­
chimem idfei przedstawiciele wła­
dzy cywilnej i' yojskowej; Woje­
wództwo, StarDstwo, samorząd 
miejski, urzędn cy, orkiestra lud. 
Celebransa prowadzić będą z koś­
cioła do ołtirzy, wojewoda, do­
wódca garnisot u, prezes rady,, 
prezydent misstJ, przedstawiciele 
związków zav/oc owych, stowarzy­
szeń robotnico*, przedstawiciele 
włościan i komitetu parafialnego. 

Czuwać nud porządkiem pto-
cesji będzie p, 1 . Baruckt, profe­
sor 'gimnazjum Męskiego Z dobra­
nymi sobie przedstawicielami or­
ganizacji. W ubitglyeh latach.pro­
cesję naszą cechowa! nie Itylko 
zewnętrzy ład ecz również'sku­
pie nie ducha i nastrój religijny, 
mamy nadzieję, i e i w tym rokit 

złożymy hołd 
ducha naszego 

Chrystusowi z głębi 



pniową. 
Głośno o pokoju, ciszej o 

wojnie. 

Zdawało się, te świat, nauczo­
ny doświadczeniem, po ukończę, 
nlu nalkrwawszej z wo|en, przy­
stąpi do pracy nad utrwaleniem 
POKOJU. 
^'Wilson, szerząc myśl utworze­

nia najwyższego trybunału mię­
dzynarodowego. Ligę Narodów, 
10 właśnie miał na celu. A padł, 
potknąwszy się o nic innego, jak 
tylko o uniemożliwienie ludom 
krwawych kąpieli... Koszmar wol­
ny nadgryzł różdżkę oliwną poko­
ju i zmiótł jego apostoła. 

Lata walk nie ustają. Kalen­
darzyk zbrojnych starć zanotował 
od r. 1918 szereg bojów. Jeszcze 
dziś tłucze się niezakończona 

^wojna grecko-turecka. W Genui 
zaś z trudem zagwarantowano po­
kój na 'kilka miesięcy jak ubika­
cję sezonową... 

Wszyscy głośno mówią o po-
kojuj myśląc o—wojnie. 

Cichaczem zbroją się Niemcy, 
tosamo czyni Jaoonja, a Sowiety 
nawet rago nie ukrywają. Zawią­
zuje się ca!y szereg sojuszów, w 
których poszczególne państwa 
szukają zabezpieczenia przed nie­
spodziankami wojennemi. 

' Wspomnienja. 

Takasama atmosfera niepewne­
go jutra panowała przed wybu 

' chem katastrofy sierpniowej w 
1914 roku. Wszyscy przeczuwał' 
nadciągającą burzę, każdy ją 
przewidywał, mówił i myślał o 
niej. 

Z rozpaczą starano się jej za-
Dobiedz konferencjami pokojowe-
mi, głoszeniem szczytnych haseł 
miłości ogólnoludzkiej i z.ewem: 
.Wojna—wojnie!" Zewsz.-td, sły­
szano zapewnienia o chęciach 
/godnego współżycia z sąsiadami. 
Nikt nie myślał o wydobyciu, mle­
cza z pochwy, a prawił o poko­
ju. <? 

Podobnie jak dziś." 
Jednakowoż z atmosfery, na-

siąkłej nieufnością ogólną, runął 
grom w sierpniowy dzionek 1914 
roku. Co się zaś dalej stało—wie­
my I pamiętamy. Okres straszli­
wych mordów i niesłychanych, ka­
tuszy starej Europy. 

W .ukryte i otwarte karty. 

Avta, nie nauczona doświad­
czeniem, obecnie , znowu zabez-

plecra pokój w taki sposób, t e 
ludzie drżą, by z tego zabezpiecza­
nia nie wybuchła wojna... Nikt nie 
jest na tyle naiwny, izby czytając 
«(nowych porozumieniach i so­
juszach państw, wierzył, te cho­
dzi tu wyłącznie o umowy gos­
podarcze i handlowe, nie o woj­
skowe. Traktat nlemlecko-sowiec-
kl z Rapallo z pewnością prze­
widuje zgodne współdziałanie tych 
dwu kontrahentów również i na 
wypadek wojny. Zbankrutowani 
gracze chcą się „odbić"... Zaprze-
nie ich nie wprowadzą nikogo w 
błąd. 

Wobec tego Mała Ententa zu­
pełnie jawnie zawiera soiusz woj­
skowy, któiyby zabezpieczał jej 
obecne granice i utrzymał status 
quo na Bałkanach. 

Mamy zatem grę w karty ukry­
te 1 otwarte. Mamy słynne statusj 
quo, tak bardzo strzeżone przez: 
.miłośników" pokoju zanim wy-! 

buchta wojna światowa, która nie­
co zmieniła mapę Europy... 

Polska wobec sytuacji. 

I trudno się dziwić, te Naczel- . 
nik Państwa z troską patrzy na 
bieg wypadków, nawołując do 
ostrożności. Chyba nikt go nie 
posądzi o szerzfenie rozmyślne pa­
niki, słysząc jego zdapie, że pe­
wne grupy nie doceniają powagi 
sytuacji zarówno wewnętrznej, jak 
i zewnętrznej. 

I nikogo chyba wśród nas nie­
ma, coby nie zgodził się z twier­
dzeniem Naczelnika Państwa, po-
danein do publicznej wiadomości, 
iż .Polska nie myśli atakować, 
byłoby to nonsensem politycznym 
I strategicznym". Wszyscy zgodni 
jesteśmy w tern, ż- : .istotnym 
mądcielom pokoju należy pozo­
stawić inicjatywę imprezy wojen­
nej". 

Mącicielami pokoju nie jesteśmy 
i nimi być nie chcemy — wbrew 
insynuacji naszych wrogów. 

* Lecz na baczności mieć się 
musimy: i Sejm I Rząd i Naród. 

Kto ma xi czy ku patrzaniu, 
a uszy ku słuchaniu, ten widzi 
i słyszy oznakj nadciągającej bu­
rzy, zupełnie podobne do oznak, 
co spowodowały katastrofę sierp­
niową w 1914/ roku. 

Raczej wiec grzeszmy nadmia­
rem niż niedostatkiem przezor­
ności. 

— — — 

Cif to m y j e * 
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Tak żywotna kwestja.jak szkol* 
nlcftwo, nie mota być obojętną dla 
tainego myślącego i kochającego 
kruj swój człowieka, więc mam 
nailzłeję, te glos mój nie przebrzmi 
be:: echa, ale wywoła skutki po-
tą< ane. 

Czasu marnotrawić nigdy nie 
nalsży, bo będzie, co może być, 
gdy u steru na placówce • odpo-
wi« dzielnej staje słabość, a pycha 
jesi głównym czynnikiem, który 
wyraźnie już występuje. 

Nasze biedne, ciemne, skrzyw­
dzone społeczeństwo, nie podnie­
sie się ani na jotę, i gdy zamiast 
prawdy, dadzą mu surogat wiedzy. 

Nikt, sam siedząc w ciemno­
ściach, drugiego na światło nie 
wyprowadzi. Jut ewangieliczne 
słonit. że .gdy ślepy ślepego pro-
wailzi, azaż niej obaj w dół wpad­
ną'!" powinny być dla nas dosta 
tecsną wskazówką, jak umiejętnie 
trzeba wybierać oświeclclell ludu. 

Wierzę, Bóg rzucił cudów za­
ród w wolę ludu, że pragnie 
on iuż oświaty, budzi się do czy-

choć jeszcze niezupełnie nu 
świidoTJile, ale kołacze w podwoje 
wie Izy. 

5y bie omylić 
brdci, 

l ie 

Zapisujcie się na cztoków 
„Czerwonego Krzyża." 

TEFFl. 

Stary znajomy. 
Misinski wracał z biura w. nie­

szczególnym humorze. Miał dzi­
siaj wiele nieprzyjemności. Ażeby 
się trochę, rozerwać, postanowił po­
jechać do domu dorożką za dwie­
ście marek. 

Dorożkarz odpowiedział krótko 
ale stanowczo. Wywiąwła się'.in­
teresująca rozmowa, składająca się 
z różnych życzeń. Wtem ktoś po-
' iągnat za rękaw . Misińskiego. 
Odwrócił się. i 

Przed nim stał nieznajomy 
chudy brunet, z ponuro ożywioną 
twarzą, jaką się widuje u człowie­
ka, który dopiero co zgubił port­
monetkę.' Nieznajomy mówił szyb­
ko i monotonnie: 

— A jednak spotkaliśmy się'! 
Czy ptm przypuszcza, że ja chcia­
łem ttttai przyjechać? To ona mnie 
zaciągnęła! O głupie pięćset ty­
sięcy, żeby człowieka prowadzili 
jak barana na sznurku, to trzeba 
mieć doprawdy żle w głowie! 

Misinski z początku rozłościł 
się, a potem się zdziwił: kto to 
może być? Czego chce? 

— Przepraszam pana,—rzeki— 
ale nie mam przyjemności... 

file nieznajomy nie dat mu do­
kończyć: 

— Już naprzód wiedziałem, co 
pan powiel Otóż muszę od raz u 
Wyjaśnić, że nie mogłem zajechać 
do pana, gdyż nie zostawił mi pan . 
swego adresu. (J kogo więc mia­
łem Się dowiedzieć? U Smulsona? 
Ależ Smulson powie, że, pana na 
oczy nie widział. 

— Nic znam żadnego Smulso­
na — odparł Misinski — i proszę 
pana... 

— No, to. jak pan może wyma­
gać, aby podał mi pański adres, 
jeśli nawet się nie znacie. A Mań­
kowska Kupiła dywan, i wyobraża 
sobie Bói wie co... Cóż to jest 
dywan? Pytam pana, cóż to jest 
dywan? 

— Bądź pan łaskaw —"rzeki 
zniecierpliwiony Misinski — zosta­
wić mnie w spokoju) 

Nieznajomy spojrzał na niego, 
westchnął i mówił jak poprzednio, 
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się nam, star­
szej brdci, nir; wolno stać obo­
jętnie, nie wolno zostawać głu­
chy n ną to ludu wołanie, ile bę­
dzie, jeżeli w miarę sil im nie 
dopimozem. 

.Ja^na kasztowość, żadne ura­
zy iie,powinny być wspominane, 
nawet sumienia narodu paczyć nie 
wolno. 

ak kilka ziarnek piasku psują 
doskonalą nieraz maszynerię ze­
gar! :a, tak i te drobne, liche nle-
chę:i i nienawiści, te zmarszczki 
ducia niech nam piękna doskona-
legt budowy pracy dla ludu nie 
psu ą, bo gorzko będzie w duszy 
tym co staną na czele. 

'.le smutkiem wielkim przycho­
dzi mi na pamięć zdanie, wypo­
wiedziane prztż mędrca greckiego 
dop awdy, że stosowne na chwilę 
obe:ną. 

Gdy pewien patrycyusz, uma­
wiając się z nim o zapłatę za na­
ukę swego syna, zdumiony wyso­
kością sumy, której nauczyciel 
zaźidal, wykrzyknął z oburzeniem: 
ależ za to mógłbym kupić dwuch 

niewolników!"—ten mu odpowie­
dział: „owszem, kup sobie jednegen 
oddaj mu twego syna na wycho­
wanie, a po roku będziesz miał 
dwuch niewolników" 

Obym się myliła, ale tak mo­
że stać się z oświatą na Litwie, 
gdzie niebacznie kierowników re­
krut a je się z ludzi, moralnie nie­
dojrzałych, mało uświadomionych 
i ci nietylko, że nie posuną oświa­
ty dalej, ale mogą wywołać znie­
chęć enie do oświaty wogóle. 

'/.a\ i litość budzi się w duszy, 
gdy widzę na stanowisku nau-

S13 
gaftcy. nlzjbylł ciajoilężydele ro-

Cijrt możemy i podpisać ban* 
kructwo świadomie? Czy napraw­
dę nie mamy jut ludzi odpowied­
nich? M 

Wy, którzy stoicie na czele, 
rozejrzyjcie się wokoło, nie bierz­
cie na siebie win strasznych, ge­
ście wstrzymali oświatę w kraju. 

Hej, odłogiem lety nasza rola, 
choć są ziarna, niema rąk do sia 
nia. Twardą będzie dzieci naszych 
dola, twardą będzie, pełną krwi i 
(kania. Gdyż odłogiem leży nasza 
rola, choć śą ziarna, niema rąk 
do siania. 

Larltta. 
Nowo-Swlęclany, dnia 7.Vi. 1982 r. 

Helziitt 
i 

W r 1921 Wywieziono za gra­
nicę Rosji sowieckiej różnych to­
warów za 20,2 mili. rb. w złocie, 
przywieziono zaś—za 248,6 milj. 
Za ten rok bilans handlowy Ro­
sji sowieckiej przedstawia bezna­
dziejne pasywa, Dla wyrównania 
tego bilansu wywieziono z Rosji 
w ciągu 1920 r. złota przeszło ża 
200 'mili. rb. Zrjikome wyniki ob­
rotów handlu zewnętrznego staią 
się jeszcze jaskrawsze, jeżeli 
weźmiemy pod uwagę zmienioną 
podczas wojny cenę ztota i ilość 
wywożonych towarów. 

Mianowicie Wwieziono 55 milj. 
pud., wywiezione 13 miij. pudt, 
czyli ogółem 2 i I | 4 proc. obro­
tów w r. 1915, przyczem wywóz 
stanowi teraz tylko 23 proc. wwo­
zu, podczas gdy w r. 1912 i 1913 
wvwóz przewyższał wwóz o 30 i 
10 proc. 

Z drugiej zaś strony dane za 
poszczególne miesiące wskazują 
pewne polepszenie bilansu hand­
lowego w ciągu roku. Gdy w 
styczniu eksporTstanowił 4.9 proc. 
importu, w llpcju wynosił już 10,9 
proc, w październiku 59,1 proc. a 
w grudniu obniżył się do 24,6 
proc. Fakt że handel zewnętrzny 
prosperuje najlepiej w i jesieni, a 
specjalnie w dziedzinie wywozu— 
było zawsze zwykłem zjawiskiem 
w Rosji, jako W państwie . rolni-
czem. I rzeczywiście przy obec­
nych nienormalnych warunkach 
ekonomicznych zauważyć można 
redukcję handlu zewnętrznego w 
ciągu miesięcy! zimowych, spe , 
cjalnie w dziedzinie wywozu, tak 
np. w październiku wywieziono 
4,7 milj. pud., wwieziono—T,9 milj. 
p„ w grudniu eksport wyrażał się 
liczbą 1,3 milj.! pud, import 5,2 
P., czyli wywóz stanowił znów 
24,8 proc wwozu,. W styczniu r. 
1922 redukują się obroty handlu 
wewnętrznego w i lutym Rosją 

w 
Co « ę ( p s y gatunków wywo 

żonych t o i p ó w , to zaaweżyć 
moftemU ztowisko wprtst para. 
doksalrfc. « w pańatWte prawie 
wyłącznie lolniczent jak Rosja 
przypadł 25 proc. wagi i 12,9 
proc. warto lei wwozu na artykuły 
żywnościowe i bydło, pfzycrein 
w'miarfl rozwoju wwozu procent 
pod koniec roku 1921 zwiększa 
•tę stootlloiiH). W ciągu pierw­
szego półrocza wwieziono do Ro­
sji żywności! i fcydła za 7,5 mtit 
rb. w Złocie ( 4 2 milj. p.) W cią 
gu drugiego półrocza ' 15,8 milj. 
pud., wartości 24,5 milj. rb. -x> 
złocie. (Przed wojną w r. 1915 
przywieziono coprawda produktów 
żywnościowych za 250 milj. rb. 
zf., nie były to jednak artykuły 
pierwsapj potrzeby, iecz właściwie 
zbytku.l tak winogrona, wina, owo 
ce oołiidniowe, kawa, kakao, \ i. 
p. Tymczasem W roku 1921 ipro 
wadzon^) 5 Imilj. pud. pszenicy, 
3,5 milj, pud,, żyta, 1,3 p. tasoli 
4 3 milj* p. toąkl i 0,9 milj. p. ry 
2u. Wraz z tkaninami i przędzą 
artykuły spożywcze sianowie 
przeszło połowę całego wwozu 
Rosji Sbwleckief W ciągu 1021 r. 
I dwu pierwszych miesięcy 1922 
roku. , 

Jeżeli artykuły spożywcze z 
trzfecleg) miejsca przed woiną za­
jęły w wwozie rosyjsklmjpierwjze 
miejsce, to i(uwóz metali i wyro­
bów me talowych, stojący przed 
wojną na pieiwszem miejscu, ze­
pchnięty! został na \ 6 miejsce. 
Najwięcej wwieziono maszyn i 
narzędzi rolniczych na wiosnę 
1921 r., ponieważ chłopi oddawali 
produkt) rolne tylko wzamtan za 
narzędzia, albo też materjaly włó 
kiennicze. 

Przy końcu r. 21 i na począł 
ku rokul bielącego wwóz w-tej 
dziedzinie znacznie się zmniej­
szy/. I 

Eksport produktów żywnościo-
wycn test minimalny, w rj 1915 
wywieziopo z Rosii 709 p. żyw­
ności, a W 1921—584 ty s . p . Przy­
czyny obniżenia eksportu croduk 
tów żywnościowych z 59 proc 
całego Wywozu do 2 proc. zna­
ne są powszechnie, ; 

T 
' • ) Dla ścisłości 

Na artykuł mój p. t. „Fiskalny 
biurokratyzm", zamieszczony v 
„Dzienniku Białostockim* z 50 i 
31 maja br., odpowiedział p. Za­
rański (pseudonim?) namiętną ob­
roną pracowników Urzędów Skar­
bowych, którzy dźwigają ciężar 
obowiązku z zaparciem się Siebie, 
nieJ strajkują, wytrwale czeKBjąc 
na podwyżkę i przymierając po­
woli z głodu". 

Obrona ta byłaby nawet niezła, 

) Odpowiedź-, powyższa doznała tak 
znacznego opóźnienia z powodu dicz-
szej nieobecności autora w Białymstoku. 
Red. , 

o i monotonnie: 
• - No, to muszę panu powię­

żę jednak się ożeniłem, 
co to jest za morda! Mówio-

o niej, że ma szklane oko,' 
jest to najprawdziwsza praw-

Mówiono, że rfia krzywy tok—| 
również prawda. Mówiono, 

dharakter... To jest też praw-
Powie pan zapewne: kietlyż 

;:dążył się ożenić? Odpowiem 
j , że 'już bardzo dawno, Poz-
pan.j że obliczę: wrzesień... 
ziemik... hm.... listopad... tak 

. Juz pięć dni, jak jestem 
Dwa dni tam cierpiałem, 

a dni w drodze... I kto jest 
n? Nąpewno się pan zdziwił 

łlt! 
Misinski doprawdy jakby się 

zdzikit. Opowiadający tryumfował. 
Sotowlejczykl flbramson 

do mnie: .Dlaczego nie ku­
pa n sobie apteki? Kup pan 
aptekę." Któżby nie chciał 
apteki? Pytani pana. Pokaż 

>an takiego Idjotęl A Soio-
:ryk mówi: aChodżmy do pani 

Caliowskiej: ona n>a córkę; co za 
córial Trzy mlljony posagu. Bę-

topad. 
onuty 
d ,̂ 

Sołt wiejczyk 

rzekł 
puj« 
sobie 
mięt 
mi 
wie! 

dzie pan miał pieniądze na apte­
kę". Ucieszyłem się bardzo... No, 
myślę sobie, niech tam będzie^ 
Pojechałem do Radomia i upatrzy­
łem sobie aptekę. A pani Całkowi-
ska pieniędzy jiie daje i córkę 
chowa. Dała mi głupich pięćset 
tysięcy zadatku. Wziąłem. Któżóy 
nie wziął zadatku? Pytam pana! 

, Pokaż mi pani takiego idjotęl Ą 
Szelkowski zaprowadził mnie do 
Chasowiczów. Mają córkę z pięh 
cioma mltjonamj gotówki. U Cha­
sowiczów był Jbal, dużo gości... 
tarczą tak intel^entnie. A Soło-
wiejczyk tańczy ! najlepiej. Myślę 
sobie: wezmę lepiej pięć miljonów 
i kupię aptekę jFinkla na samym 
rynku. Ale Spłowiejczyk mówi: 
.pieniądze? (J Chasowiczów pie-
niądze? Niech | tak ja nie mam 
pieniędzy, jak oni mają". Zapyta 
pąn, dlaczego uwierzyłem Soło-
wiejczykowi? phi Musi part wie­
dzieć, że posiada on dwa sklepy 
i szeroki kredyt. Większy, niż |a 
z panem razem. Bogacz! No i po* 
wiem panu, że on ożenił się i 
panną Chasowicz, a ja z panna. 
Całkoiraka. I Jeszcze kazała sią 

wieźć do Warszawy na mój rarhu-
nekl Czy pan widziat.coś podobne­
go. Jak Boga kocham,, to jest ta­
ki potwór, że poprostu nie mogę 
zapomnieć! Szedłem właśnie i szu­
kałem apteki^ No i spotkałem pa­
na. Jak to przyjerrmie spotkać 
starego znajomego. 

— Przepraszam pana, to już 
zawiele! — wkrbuchnał Misinski — 
Przecież my się zupełnie nie zna­
my! 

Ofiara Sołowiejczyka zmar­
szczyła brwi ;:e zdziwieniem. 

— My? My się nie znamy? 
Pan mnie coprawdy zdumiewa! 
Wybaczy pani Zeszłego lata był 
pan w Chełmie? Ahal Byłeś pan! 
Chodziłeś paln z geometrę mie­
rzyć las? Aha! Widzi pan, że tak. 
Otóż pawiem panu, że wstąpił 
pan do po drodze do zegarmi­
strza Magazyniera, a koło drzwi 
pewien pan uprzedził;) pana, źę 
Magazynier jest na obiedzie: No 
to właśnie tym panem byłem — 
ja! (Spolszczył T»r). 

\ 
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4. 
• gdyby wcgole była potriabną, W 

tera. co t" napiaalem I co aoatato 
wydrukowane w „Dale an tku" , n ie -

tma ani clenia najodleglejsze) a l u ­
zji do urzędników, |ako tak ich, 

c h o d z i ł o mi o przepis, a nie o j e -
3 0 wykonawców, o których jeśli 
'nie wspomniałem, to właśnie w 
t y m jedynie sensie, t e przec iąże­
ni są zbyteczną pracą, której wy­
siłek z Jepszym pożytk iem mogl i ­
by zwrócić W inną stronę. 

Równie oderwanym 1 p o z b a ­
wionym wszelkiej logicznej łącz­
ności f. .moimi wywodami , jest 
imputowany rzekomo na ich zasa­
dzie kupcom polskim zamiar uchy­
lenia się od podatku. Przecież 
właśnie starałem się w sposób 
nrozliwie jasny, zrozumiały i przy­
stępny wykazać, jak można i na­
leży ściągać podatki z bezwzglę­
dną dokładnością l wyk luczen iem 
z góry, wszelkich omyłek , bez po 
średnictwa interesowanych kupców 
a więc zupełnie niezależnie od 
icb złej czy dobre| woli , od chęci 

* świadomego oszukania Skarbu c z y 
tez nieudolności, z której dla te­
goż Skarbu przy stosowanym obec­
nie systemie często wynikają 
szkody. 

O tern, c o powiedz ia łem^ mo­
żna się łajlwo przekonać, porów-
nuiąc mój artykuł z fil lpiką p. Z a ­
rańskiego, zatytułowaną jakby 
przez ironię przep lęknem hasłem: 

' „W imię sprawiedl iwości". 
N i e , Szanowoy^Panie Zarański ! 

Słduzy l P a n ' tu świętego imienia 
daremnie. 1 jfcdno tylko m o ż e 

"Plena t łomaczyć; żeś moich uwag 
o i F i s k a l n y m b i u r o k r a t y z m t e " wca­
le nie czytał, a doszły C i ę o nich 
j ś k i e i n iewyraźne echa z ust nie­
zbyt ] prawdę miłujących ludzi. 

Zechc ie j więc to małe przeo-
ozerrie naprawić choćby po czasie 
i w i e r z się w piersi. Uznanie wła­
snych błędów nieiylko uimy nie 
iprzyoosi, lecz owszem dowodzi 
ne}ta|Hej prawości 'charakteru . 

ca^BWiEĆ 

14 
5>roda 

illałyotok. 
™ Dziś: Bazylego Wielhj. 

Jutro: Boże Ciało. 

^A/schód słońca o fi. 4.15 
fiichód o 8- 8.57 
wschód ks. 0 9 . 11,41 w. 
Zachód o g. 9.28 r. 

— 3*dy Aortfae. Według roz> 
porządzenia Mtnrsterst-wa Sprnw 
W o i s k . instytucja 4 ą d ó w doraźnych 
zostaje rfadal u t r i y m a n ą . 

Kle -wolno eteidilc po (one 
kole{owyiO. Pcoicia Kole jowa spo­
rządzi ła ostatnio 12 pyrotokulów na 
cz łonków rodzin p racowników ko­
le jowych za chodzenie po torze 
ko le jowym. 

Zakeaezcale raka ukolnego. 
. A k t uroczysty z powodu zakoń­
czenia roku szkolnego oa'będzie 
sie w pańs lwowem g i m n a z j u m 
piaskiem w sobót ; d. 17 czevwca, 

\ przyczem o godz. 10 rano odpra ­
wione będzie nabożeństwo, n a ­
stępnie zaś rozdane zostaną m a ­
tury i świadectwa. 

W ciągu tygodnia od 19 d o 
24 Cztrwca włączftie trwać będą 
egzaminy wstępne do klasy I i II. 
Podania o dopuszczenie do egza­
minów składane być mogą do d. 
T 7 czerwca rb. 

— B t W Ó l Wczoraj przybyły do 
i miasta: 2 wagony towarów kolon-

, palnych, 2 wagony mąk i , 1 wagon 
, 'śledzi, 2 wagony szmat, 1 wagon 

iwelny, 1 wagon papy. 

[ - Haiiot 1 Is«a]eir]ą. Do 
Białegostoku przybył ostatnio 
przedstawiciel handlowy z Szwoj-

I cant f przyjął dużo zamówień na 
izegarki szwajcarskie. 

1 — P o a t a l o i a l e u - Urządzona 
została poczta lotnicza z Polski do 
Ameryk i . Listy przyjmowane są 
również .w Biurze Emlgracyjnem 
'Cmtny Żydowskiej . 

- P M S M r t y 
1 ida t wi t f t a a . 1 # > T Wlełw mtear tańoów 

Bia łegostoku ot rzymało z biura 
j H l a s " wntdomość, l i zgodnie z 
o d n o i n e m rozporaądzenlafn sta­
rostwa winny wystawić paszport 
w ciągu 5 dn i . 

- I lak mjtte alnlaftc •» 
l M | l . Pieniądze d e Rosji wysy ła* 
można za pośrednictwem Polskiej 
Komisji do spraw Tepatrłecjł. 

— r r i M l M I flfantC. W jedne j 
z wsi koło Krynek / m a r ł w tych 
dniach pewien starzec w wieku 
107 lat. 

— felfcajMaala t l r a H t a . Naresz­
cie został z l ikwidowany strejk 
fcrawców. "którzy osiągnęli 50 proc. 
podwyżki . 

Rówrtłeź zakończył się strajk 
pracownłtgów sztswckłch przyzna­
n i e m 25 proc. podwyżk i . 

— SalWO i O f J a m a « y . Wczo­
ra j z Białegostoku wysłano większy 
transport sukna z imowego d o 
Warszawy. 

— B N aa a i r łaary . W Bia łym­
stoku przedstawiciele różnych 

tk-rn per fumery jnych zakupi l i 
riąkszą ilość bzu, z którego wy­

rabiane są per fumy. 

— Fadre iea l r . szpaaa la . W s k u ­
t e k zwiększonych obrotów h a n ­
dlowych wzmógł sle t a k i e popyt 
na szpagat, który podrożał o 3 0 0 
mk. na funcie. 

— fiawe aaakaaty. Wkrótce 
ukażą się nowe banknoty d z l e -
sięćiotysięczne w formacie nieco 
mniejszym, niż 500 markowk i . 

— Rowy paakf araalczay 1 
I O I | ą . Ministerstwo Spraw W e ­
wnętrznych zarządzi ło otwarcie 
nowego punktu granicznego w re­
jonie Oowszyc (województwo No,-
wogródzk łe ) , który będzie służył 
jedynie dla celów handlowych. 

— Ruen w uallalaeh. Za czas 
od 2 I d o 27 ub. m. w szpitalu mąz-
k i m przybyło 11 chorych, w y p i ­
sało sie 18, zmarło 1 , pozostało 
29, w szpitalu Żydowskim przy­
było i, wypisało się 5. zmar ło 2 , 
pozostało 60 , w położniczym przy­
było 24, wypisało ,sic 16, pozo­
stało 17, w szpitalu S-go Łazarza 
przybyło 7, wypisało sle, 19 , po­
zostało 7 1 , w szpitalu chorób za­
kaźnych przybyło 17, wypisało sle. 
40 , zmarło 6, pozostało 49 . 

— Saebaryaa s Hleałsc Dnia 
11 bm. w G r a i e w i e zostali zatrzy­
m a m białostoczanie Józef Torbo l -
ski i A leksander Stynkowskł , 
przy których znaleziono 10 kilo 
sacharyny. Sacharynę t ę skonfis­
kowano. 

— Choroby w Bhtfyaslaka- Za 
czas od 21 do 27 ub. m . zanoto­
wano 9 zachorowań (5 mężczyzn, 
4 kobiety): na odrę 6 , dur p lami ­
sty 2, dur brzuszny 1 . 

— Sklepikarze w (artaebaek. 
Z rozporządzenia władz wszyscy 
sklepikarze winni nosić białe far­
tuchy. Niektórzy sklepikarze roz­
porządzeniu t e m u zadośćuczynil i , 
inni natomiast nie. 

— Konfetti Z p ła tk iem. W ogro­
dzie miejskim mal i chłopcy zbie­
rają z z i e m i porozrzucane pod­
czas zabaw konfet t i i sprzedają je 
publiczności. 

— USplony W WagOlle. Miesz­
kaniec m. Białegostoku, p. Szy­
m o n Treszczański, wyjechał dnia 
1J b m . z Grodna do Białegostoku. 
Po drodze usiadł koto niego jakiś 
młodzieniec i wkrótce p. T . poczuł, 
ze zasypia. Obudzi ł się dopiero w 
Bia łymstoku i zauważył, iż brak 
m u walizki z t o w a r e m , wartości 
70 tysięcy mk. 

— Kradzież « ogrodzie. Dnia 
-11 bm. w ogrodzie miejskim p. 
SztejnoWej skradziono z portmo­
netki 8 tys. mk . 

— Kraizłiz aa ality. Dnia 12 
bm.przechodzącemu uł. Lipową M . 
Klabiń&kierau skradziono z Kie­
szeni portmonetkę z 1200 m k J 

— Do odpotr lcdz la laoic l . Po­
licja pociągnęła do 'odpowiedzial­
ności Nochima Z a l m a n a , obco­
krajowca, za niemeldowanie się 
w policji i nielegalne wyrobienie 
karty powołania . 

—* H Bpra«M 
Pollcta aa*rar~" 
którogo odebrano 
muftro^ming, 
zwolenli. 

P 
iltowa, u 

tyate -
<f b e t i e -

— I l . l k t « « p t i s l l . D n i a 
9 b m . i> ogrodaie mie jsk im p. 
Roołi l l 2 y łberdowe) skradziono 2 
por tmonetk i 7008 m a r e k . 

— K 'adl lOła . U n i a 8 b m . prze­
chodząc ij ul . L ipową E t t e r z e M a -
rancowe skradelono z kieszeni 
c h a s t e a k ę z 8 <ys. marek . 

— N a ul . Rynek Kościuszki 
Jościowi Pej ferowi skradziono z 
kleczenl 12 tys. marek . 

Kidzltzaoi poeląiatb w 
pociągu z Grodna do 1 Białegosto­
ku Jose owi Te«elszte j jnowl skra­
dziono wa l i zkę e biel izną wartoś­
ci 3 0 tysięcy morek. J 

— V t y m ż e pociągu M e j e r o -
wi H o s j r o w i skradziono portfel 
z 8 5 0 0 0 marek . 

P l ł a r y . Ba czas od 21 do 
zanotowano 1 wypadek 27 ub. 

poiaru. 

bucht 
stołami 
straż 

P^łar. W tych dniach w y 

ti r w Starosielcach w 
olejoWej. Białostocka 

iowa ugasiła 1 ogień. ogn 

Z ) 

dnWch 
ku c 
któtzy 
tow, pła 
KOty- te 
na pro w 1 
sie zi 
20 sztuk 

- -fi 
przy ul 
dziecko 
chronki. 

Kity . po .ma mk. w tych 
f rzyjechało d o . Bialegosto-

W^rśzawy dwóch^ osobników, 
Jęli się skupywan iem ko-
:ąc po 5 tys iąte za sztukę, 
sa następnie sprzedawane 
tleje. Ma ogół udało Im 

r>ku|3jić w Bia łymstoku tylko 

OUto 
zy ul 

wyoL Po} 
i 
bjifecle 

- U 
rów 
szawa 

D n i a 

czan 
dan ie 
łyńtstokt 
skiego 

Kupiec 
w i e r z y ł 
j a k i e m u 
podał 8i< 
m y naftc wej 
szą s u m ; 
10 beczek 
siejszegc 
zamówione j 
odpowiedz 

drzulek. D n j a 11 b. m. 
[ Sosnowej znaleziono 
k tóre odwieziono do p-

waale z i tniceala. Wczo-
przy u l . Poleskiej przechodzą­

c a Mar j j L. zostało napadniętą 
phei n ieznanego mężczyznę 
Iłjt 3 0 - - 4 0 , który usilowaj ją 
zgwałc ić Na jej Krzyk nadbiegł 
p<>r. Le«flcki, który t i d e g n a ł na­
pastn ika 

Kradzież w baJMe dworem 
icja za t rzymała n ie jakłe-

Dubr jowskiego za k r a d z i e ż w 
ej klasy. I-

aleooiladaale dokaacR-
11 b. m. na stacji War-

zatrzymany został białosto-
Rabin za rtieposła-

dotwodii osobistego. W Bija-
zaś zatrzymano Sokól-

Piiotra z gm. Obłubniki. 

Oiiuultj* exy opletzatoie? 
tutejszy p. Erenberg po-
u tygodniu ubiegłym nie-
Sidermanowii który za-

(ii. jako przedstawiciel fir-
w D r o h o b y c z u , Wlęk-

pienlędzy na dostawę 
nafty. O to do dnia dz i -

jednak n i e o t r zyma ł an i 
nafty, ani t ez nawet 

i od wspomnianego re ­
prezentanta handlowego. 

Arao ta ra łec . P | l i c ja pociąg­
nęła do odpowiedzialności za za­
kłócenie spokoju publ icznego w 
ogrodzie mie jsk im Kaganównę 
M a ł k ę , Wasilewską Aleksandrę i 
C z y z e w i k ą M a r j ę . 

Podrzutek. O n i g g a j przy ul . 
K u p i e c k e j 3 znaleziono zwłoki 
noworodfka płci męsk e j , które od-

do szpitala wiezione Rocha. 
— B i i k a v lesie. W ubiegłą 

niedziel i ; powstała r ó j k a między 
obywate lami D y m i t r e m P e t r o w y m 
a Iwanem Stołopczukiem, skutk iem 
której było c iężkie poranienie, k i ­
j e m Sło:opczaka. Powodem bójki 
był spói o kochannę. 

Z f l a ; (1 eb łapak 3 letni synek 
p. M i e t l o , b londyn, ttełny, w u-
branku granatowym w sandałkach 
i żółty h pończoszkach. Uprasza 
sle o łaskawe odprowadzenie pod 
adr. Koi cielna Nr . 10, g m . Poczty. 

- kradzież •ardąraby Sorze 
Bonder (Kijowska 2) skradziono 

iiardero^ę i bieliznę wartości mi 
jona ifiarek. Sprawcę areszto­

wano. 

Pana Dyrektora Państw. Dyrekcji 
Odbudowy Kraju Woj. Btal. ( 

w Białymstoku. 
Podanie włościan wat Maszta­

lerze, gm. Zytomlańsklej, po w. 
Grodzieńskiego. 

M y , niżej podpisani, włościanie 
wsi Masz ta le rze , gm. Zy toml ań ­
sklej , pow. Grodzieńskiego, W o j . 
Blal . , prosimy Pana Dyrek tora 
0 przeprowadzenie dochodzenia 
w sprawie wydania mater ia łów bu­
dowlanych dla naszej , zniszczonej 
przez działania wojenne, wsi, 

I Mater ja ły zostały Wydane przez 
Biuro Odbudowy Kraju W G r o d ­
nie po sprawdzeniu nrz^Ji p. S i ­
korę , k ierownika B.:;iQ. Grodno . 

Pierwszy przyjazd p. S ikory 
do naszej wsi po sprawdzenie, 
rozpoczął się od zaproszenia p. 
S ikory do włBścicl<4a domu, soł­
tysa Bobkowicza T o m a s z a , gdzie 
urządzono Wesołą l ibaclę, na któ­
rej koszta sołtys zbierał składki 
z całej wsi. 

Po skończonej libacja p. Sikora 
obecny kierownik 8 . O. w stanie, 
n ietrzeźwym z a c z ą ł sprawdzać' 
zniszczenie wsi. Podajemy dale j , 
że p. Bobkowicz Tomasz—sołtys, 
jeszcze przed przyjazdem p. Sljko-
ry zbierał w całej Wsi pieniądze 
praż produkta, a to: po 300 mk. 
1 pół puda kartofli od każdego' 
gospodarza, ce lem Wynagrodzenia 

~p . Sikory, mówiąc na zebraniu, 
że musi to wszystko zawieźć do 
Crodna dla p. Sikory. Po tej | skład­
ce p. Sikora był 2 razy na spraw­
dzaniu i każdorazowo przyjmowa­
no go ucztą w d o m u sołtysa, za 
co sołtys Bobkowicfc pr?ez Igrzecz^ 
ność p. Sikory otrzymał Igotowy^ 
zrąb i 10 m 3 budulca a także n a d 1 

wyżką desek żarn. 2,5 )m3, które 
wydawał każdemu i gospodarzowi, 
dostał Bobkowicz 4,5 rjn3. S i d z i -
m y , i e d o m otrzymał p. sołtysa 
n ieprawnie , gdyż fniał | przedtem 
gotowy, a także dodajemy, ze go­
t o w e d o m y otrzyrrtać winni ty lko 
osadnicy, wdowy, sieroty, ka lek i i 

/ zupe łn ie biedni . | 
Wyże j wymien ione produkta 

zawiózł p. Sikorze i do Grodna je­
d e n z tutejszych gospodarzy, ' 

(Następują podpisy 11-tu 
włościan ze wsi Masztalerze). 

INFORMfttrfcP 
I I 1 i r s i m y i W h i u j l i w y V / 1 \ 
m . w o j ó w . B l a i ł e g o a i t o B i u . 

B i u r a t p o n s p o r t o o r o . 
Hamapal—Powszechne Towarzystwo 

Transportów i Żeglugi. Sp. zogr. odp. 
Oddział w Białymstoku, ul. Sienkiewi­
cza 34. Tel. 211 

falayd POUkl S. A. (Transport Polski:) 
Kop. zakład Mk. 100,000,000 załatwia: 
transportowanie ładunków lądem I wodą 
w państwie i za granłcą. lekspedycja, 
clenie, magazynowani^, ubezp. transpor­
tów, warranty, finansowanie 

komis, inkaso. 

B i u r o o k r o t o i i o . 

zakupów, 

Canadlan Pacific 
B I A Ł Y S T O K 
' nt. Itiaklntion sL 

regularna bezpośrednia komunikacja 
do K a n a d y I A m a r y k l . 

Załatwi bezpłatnie prośby. 
1) do Konsula cejem otrzymania 

wizy Amerykańskiej; 
2) io Urzędu Emigracyjnego ce­

lem otrzymania pasportn zagranicz­
nego. 

K p a w o y . 
Pierwszorzędna chrześcjańska pra­

cownia ubrania wojskowego 1 cywilne­
go cechowanego majstra Mlthata Hall-
a a « k l l | a . Przyjmuje ob&talunkl na 
płaszcze 1 freńcze wojskowe, oraz pal­
ta, kostjumy, futra, surduty, smokingi 
cywi|ne i bekiesze z materiałów włas­
nych I pp. klijentów, za wykwintne i 
sumienne wykonanie robót wielki zloty 
medal. Warszawa 1910 r. krzyż honoro­
wy, Neapol 1913 r. Białystok, al. Lipo­
wa dom Puchalskiego (naprzeciwko So­
boru). Obstalunki wykonywują się su­
miennie i punktualnie. | 7 

Oaodnlotwi 
TmnystM amaliaa r^mtatyju 

„TMaar • "wstawia Sp. J op. odp. 
Przedstawiciel w Biaiyaittotui Jnl jsaja-
knbowski, ulica Upowa, Hotel palat. 

wszaim wvbe> ęm 
gatunków satoiłaa 
zakupach na raty. 

A RatkawłMki; . 
• k o r y . 

1 laatnwjaM, upowa ie. «•§• 
zyn obuwia męskiego, damskiego I dzie­
cinnego. 

tlarWiMta.HailSOaU tkat ul. Kiliń­
skiego Nr. 9, poleca »kóry pdaszwlan* 
chromowe, towar hamborskl, gtomzy 
lakiery, 

IMkU. 
Wyrób laboratorium 

Jest najlepszy'środek do cz]Wzcz«n\ia 
M a ł y e h • • i r t a f l l . Nie psa|e obuwia 

i pfrzydaft le) Mlełytą Malo4c 
tąlfmó wasaalc la l 

S k ł a d 0 I 0 I , o n a a r A w , 
• o k o o f t o w . 

RYNEK KOŚCIUSZKI 15. 
wyłączni przedstawiciele znaae) fabryki 

, D I S E L - O I L " vka tech.-przem. 
R. (iodycki-Cwirko i s.ka sprzedaż nur- , 
towa i detaliczna po cenach fabrycznych. 

K a i « ) s j a r a l * > . \ 
Kiltiamla aaasiysulilu • - * • z o. od. 

U). Sienkiewicza 2 ) . Poleca Podręczni­
ki, dzielą naukowe literackie, społecz­
ne, techniczne, rolnicze, muzyczne, pa­
pier zeszyty przyb. i mat. pism. księgi 
buchalter, i t. d. Hurt. ć* M. 

•y r tb kaboratortuct , ihh:TM" 
Krem Metamarfoze 

^Gejsza >A 1" 
poleca się 

przeciw Bianr-
llinlB, afigam 

i żółtym ploroorr 

,0teptta H, 2" 
poleca Hf 

br iec i^oą j fam. 
B*rtrwo«i.Utstłaai 

t ą i i e w apfitaeh i rtłiHan trr.rr-«sk 

W i n a w o c t k l . 
! jakib bttsiyt. wina owocowe Skład 

»jjn i wódek Rynek Kościuszki M U . 
D z i a ł W i n n o - h a l a n j a l n y . 

Bracia GloaaiAsoy 
RvneW-K iSciuszki }& & 

polecają: piel wszorzędnych firm 
Vadkl, lilKlirr, WliM. towary kolon­
ialne, Hąką na hittr, waniłję, migda-

- inki I różne zapachy. Bmjafe, ly, rodzie 
Mydła to loaletówe .Puls" 

4 
ial 

omy Handlowo. 
Dam Otaiidliwy n in tys lao tttajskl-
Oddziaj w Białymstoku, Kolejowa 20-
Tel. 296, poleca: koks Górnośląski. 
„Zabrze", brykiety węglowe, wapno 
Kieleckie, cement, gips, papę dacho­
wą, oraz wszelkie materjały budow­

lane. 

Dom Hintllowy B n a ł U ł o rwlawikl ul. ' 
Lipowa Nr. 6. 1 pl^lro. Poleca po ce­
nach konkurencyjnych manufakturę, 
wszelkie artykuły spoiywczo-kolonjalne. 
Naczynia kuchennej żelazne emaliowane, 
obuwie męskie, damskie, dziecinne. Skó­
ry podeszwiane miękkie. Wielki wybór 
wyrobów Szklanych. Hm t—Detal. 

W y r o b y i a l a i a a . 
T. Uoaailskl i Ba. R n l n t a i a l (dawn. 

J. Szapiró. firma egz. od 1843 r.), Rynek < 
Kościuszki Nr. 4, telef. 307. 

Żelazo, blacha I at t techn -budowlane. 
Osie, wyboru Słomskiego, Wielki wybar 
aaczyń kuchennych^ 
Uwaga! Dla Stowarzyszeń Rolniczych l 
Kooperatyw ceny fabryczne. 

Z a k ł a d t 
E l e k t r o t o o h i 

T o o h n i k a i e l o k l r y o s n o a ó , 
R. Boąjrtkl-Bairka:i I - I I " " * "-" " ' " 

tystok, Rynek Ko^ciuszk i 
cje techniczne, polecają 
rycznych: iafówki, elektifcezne 
wszelkie, samochody, " " ' 
miedz, mosiądz, okucia 
cement, wapno, gips, pi 

iozne. 
w podwórzu. 
pranrliaaia: 

Bmfa firys. Lipowa 
Insfalasji, raperuli 

Oświetlenia motorów, dynamomaszyn, 
transformatorów, oporn kóW. ampero i 
woltomlerz^.przyrządó^ medycznych, 
sygnalizacji i etc. 

lodsaa I rsparat|i 
urządzeń t*iefoniezny4h. 

Wyrtb: tabik rozdzielczych, kolek­
torów, oporników, ogrzewaczy 
celów Specjalnych i I 

telefonów i 

, Oddział Bia-
J* 15, instaja-

po ceaach fab-
^csne. maszyny 
silniki, pompy, 
io drzwi i okien, 
pa dachowa. 

a l * a a. 
J * 3, T>ole-

spódaire far-

O a l a n t e r j a | 
• l i a s y n dimtklsh 

skisł, ul. Rynek Kościuszki 
ca suknie, palta, bluzki, 
tucky. ! 

>:i ) Ena«U4 
Magazyn „Nowości Sezonowe" Kaafek-
cla damska i męska, uL RyaekłKosciu-
szW J * 2.T I 

Panpiętajcie 
o nieci o l i 

repat^n^ów. 
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•ł*BtaawjjfwłB>aie»aaBaanewfw 

m. Grodna. 
I . laaftal, ul. Dominikańska Nr. 31. 

Mt t fMMa bołato zaopalreona w naj­
nowsze wydawnictwa naukowe, hellet-
ryatyczae, zawodowe i nuty, przyjmuje 
preaumerttę dla pism krajowych i za-
2™M»W?' atisaa-ia i urn rraM-
f t a JUkalmk ul. Dominikańska Ak 10. 

,jatyni I aaltadtai Mi ła zakupu u 
.wielkim wyborze książek różnorodnej 

Hattriary pttalaniM hurtowo i dęta-
licznie. 

Cafe Reetat i ra i i t . . 
• n a * g a d Jan rlrfta I I-ka, ul. Dr> 

minikaaaka M> tel. — 
• * l a M i t a > r | a . 

I . BlMillMfcl. ul. Dominikańska 14, 
galanteria dawska I męska, Nelizna. 

Papie** I g a l a n t a r j a . 
01. fCUSM ul. Pocztowa t materjaly 

piśmienne i gatanterja 
I . R K l n m i k l Dominikańska 23 pa 

pier, maler. plam. galanterjo. 
H. Sabal rdg ul. Hoovera i kolozaii-

skiej papier, mater. pism. galanterja. 
•Ekaaaeyo ja . 

.Jraawr Mia rranraŁ-Murprt. właśc. 
A. Talkowskl pi. Batorego*. Telef. 16 158 

> i O a k l e r a l a . , 
Mimnwmtm UalatL utka Pocztową 0, 

f - ^ i l i r ? , e t a * * torty. kawa, k « -

Tiłanla) AMi.tai.iśC 

• j j |>>8 f t l lp3 fey | !a 3 tel. 154. 
Prowadzi f l M U f najrozmaitszych ga­
tunków z pierwszej ręki po cenach naj­
niższych. 
T a p i e e r n l a . P r a c o w n i a I 

S k l e p Mablewry , 
I. Włlnłtl l". Plac Batorego .Vi I I . 

M i a r y I Wagi . 
„ R ó w n o w a g " " załatwia: sprawdza­

nie i regulowanie wag i miar syst. dzie­
siętnego, oraz reperacje (ychżo. 
Bin aten taryfą failtfa. 

iklai tną, adWatnlkaw. mlir obliti-
Isl I dłBfaill. Biuro i magazyn pi. Tea­
tralny 9. 

W ó d k i I l i k i e r y . 
Jaffi I M a . Gorzelnia. Rektyfikacja, 

Fabryka Wódek i likierów. Urodno 
Przystań Chlebna, telefon 148. — 

Ikrad arta wddtfc. r Hftitraw Izaaka U-
ipfaa. Egzystuje od 1860 r. Grodno, 
'ulica Brygidzka M I. (dom własny) 

tel. 56. 
T a r t a k i , a t o l a r n l e 

I d r s a w / o . 
„bur'- Tartak fareary i Stal ar nit 

Właściciele: A. J . Kalecki, S. Szyfma-
nowłez, Sz. Frucrf i I. Dereczyńskl 
w Grodnie (Forsztadt) przy ul. Młynar­
skiej 4. telefony: 150, 236, 257. 

Qroda >, 

, M a n a f e k t u r a . 
l lwowom, autarlatr wsąaaiai.sprzi i. 
II , w rMealowtrffl •klepie I . KalMr, 
>nlnlkantlu 18. 

K. 

do 

dii 
sijt 
nov'o 
panie 

I 

I 

dai 
Do 
„t l t laWUK" Skta4 hartowny i d e t a M 

linamfiUaty I ktołuay. Caay aiakio. 
Napoleona (d. Polowa) t6 A m. t 

(nałprzec. Hotalu .Royal">. (U l . * 100 

l u w a p r a o o w m l a S a k l a n 
ajmalla Bmhritt, al. BraiUtaanI ar 5ł, 

p. Kllks. wejście z mottu na la' 
tyiętro, przyjmuje wszelkie robo 
n sklch sukien i dziecinnych oraz k 

mów. Wykonuje elegancko, terml-
tanlo. Styis wykwalifikowan 

Wa l O r * * 
wieaiaa « 
dostarczonych 
Geny malarki 

I . Ta tar " 
«ow»ka) i K 
cki męski 
terjalów własnych I dosurczonj|ch. |Wy-

• po­konania wykwtśtne, 

Srawną. Ceny MJmiarfci 
l u k a a I tenwar: 

Hoovsra d. lwa-
Zakład ira^a-
ió wianu 

W a a r t a a . 
kna .cyw Inago I 

ił. Domin kańska 
I . faaaanjM. Skład 

wojdkowaflo. Orodno, 
Ni 5. tel. 49. ! 

M a t e r j a l y kueawrla aa; 
I . Klamaaw. Orodno, Horodnl zartska 

Ki 3, tel. 141. Artykuły bu. owiane 
wapno, cement i węgiel kamieni: 1, 
roby betonowe i studnie batonowi. 

T a r t a k I h a b l a r n l a 
. 'aal iaaft ' 

MariaHta, Pnedmlescle Forsztadt 
tel. 208. 

IWa larn la I a ry tarórn ia 
azyldewr. 

.Rlkard" ul. Dominikańska M 25 
, plakaty i dekoracje teatralne 

ł r i " ul. Dominikańska nr. 23, szyldy 
elkie wyroby malarskie artystycznie 
cenach konkurencyjnych. 
Ogrocfn io twa I h a n d a l 

n a a l a n . 
•Urjan Firtna ul. Dominikańska N> 25|. 

•aa 

§ 

llronno 
Dominikańska 4 tel. ] 

[isarl-Lii! 
Białyatok 

Sienkiewicza 19 tel. f 
Największe, najszybsze 
najdogodniejsze okre,ty na 
kuli ziemskiej. 1 Wszelki :h 
Informacji' ustnie l plsei n 
nie udzielamy bezpiatnfe. 

• I 
SkOWych. 

11 Mai 
ł - l a 
kapuje ziemio 
ró u l e * artyki 
tal:ow< " 
dowycl 

»>l Nlaataeanwau « . ! . 
""- " w kaidij lioici. iak 

•ożywcze, dostawh 
wojskowych, rtą-

l [ k , | N M 

dla instyrncli 

wy-

B1AŁYSTOK. D z i Ś 

- K O B I E T 
l Niezrównana GEBHLDINA FHRRAR 

w roli głównej 

raliklhnhUntW: 
Orokłnoy ulica Brygidzka ?. 
f 7 tel.247. 
Eksport I Jrnport wszelkiego 
rodzaju towarów artykułów 
ipożywczych, I nasion, narzędzi 
rolniczych I Irin. Dostawa dla 
instytucjrwojpjkowych, spolecz-

nych I Kooperatyw. 
J a d k r a n l , aaba id ta , 
irjcyb. myś l ia rak io l i 

B. laratlsk ni. Dominikańska 25. 
S k ó r y i f«i»by anll lnatafa. 

I . I n n l k a a t n I Ara w Grodnie! Hur­
towy Skład farb aniliuowych, Fabryka i 
garbarnia skór. Kantor i skJady ul. Do­
minikańska 4 16. 

aiatasnska bartwala jtkar. BMslal 
• Bfafail, ulica Dominikańska nr. 33, 
obok firmy S. Szanter poleca wszelkie 
gatunki skór po cenach przystępnych. 

CI014 Europy i Ameryki 
Dramat w 6-ciu akfach pg^. nieśmier* 

telnej plowieści 

Pierre llooysa. 
I 

j 
D z i i i dni'następnych. Monnnentalne dzieło filmowe 

0 n e J 
Jest typowy dramat w najJepszym znaczę- > 

niu tego wyrazu o treści, która niejednego ' 

wzrusza do łez. > 

Wspainiała wystawa. 

I. ' 1 

Poeuitik a |Blz 7-ej WIBCZ. 

Koronkowa gra artystów. \ * 

_ , Oifatni seans o godz 10-e) wlecz 

Angielskie prawo głosi, iż zdrada meż- I 
cz^zny nie jest powodem do rozwodu " 

Co jest silniejszej niż nienawiść? 

W polach głównych: 

l a t 
Fr. Brunette 
Milton Stils. 

j Doktór Gurwicz | 
I lace. eaardBY tMrn i . wcnsnrsuie • 

I
lace. eaarday tkami, wentrysue 

i a a n a a t a g m . 
• Lecz. promieniami Rentgena "1 

I P r x y j n M J e «al g. IP—J i 4—8, | 
28—20 aiaDrstak, Upawa Ns 17. 4480 I 

\ af' 
I 
I 
I 
I 
I 
I 
I 

Leczenie skórnych chorób głowy (parchy)! • 
p r o m i e n i a m i R e n t g e n a J 

g a b i n e c i e r e n t g e n o w s k i m| | 

a 
1 
1 
1 
1 

J 

! d-r. N. Zawadje 
spfc . chorób 

ż o ł ą d k a • k i s z e k . 
ul. Lipowa th 1 w dziedzińcu. 

V a . . M . a « . - a a « . a . a . . 

I Dr. NECJMARK I 
b. ordyaator Piotrogrodskiego A lat tir- | 

jewskiego szpitala wenerycznego I 
Choroby antnnynne. tkarat i macza- | 
BlKlaari (6QH 914) ta 10-11 ( Id 3-1 p.0. I 

a t I t n a t U l f a Ks I ł Cb. Niemiecka.) • 
*—2 w BUtymitaku. 3521 S 

| AKUSZERKA \ 
i flarja Grabek;. 
I Szczepi rispę. Przyjmuje porody. I 
a -* r— Daje porady.! a 
| B o j a r y - u l i o a . W r ó b l a , »fc L a s y \ 

laiBiaaB 4aaaiaaaaiaiBaaia|a aaaaiaaaial 

Sprzedaję krowę 
cielakiem dowi 

dzieć się można pr 
ul. Sobieskiego >& ' 

Sprzedaję Kawiarń 
% eleganckiem mi 

szkjaniemL wiadomo 
w Red. DkieB- Biał. 

X3=i 

. W S P Ó L N I K A 
poszukuje, kapitał pięć mi l jonow, io 
tkalni rącznej w warszawie ca łko 
wicie urządzonej w dwóch d u ż y : h 

lokalach. 
Oferty pod „Tka ln ia" do Tow. flH 

„REKLAMA POLSKA" 
W a r s z a w a , J a s n a 10. 83 1 

I I I 

I 
I s 
I 
I 
I 

D O K T Ó R 

Leon Kryński! j 
łlajslw UtlMr M| HCII7U. 

fnafrynae l iMrnt. 
(ołwtetleme cewki i pęcherza) 
Prcyjmuie od g. • — I i * — 1 . 

48U6 Kałystok, Lipowa J» »3 .2b-20 

DL H. Kacnelson 
CIAroby weneryczne i skórne 

B i a ł y s t o k , K i l i ń s k i e g o 8 
pnylmule ad 9-1 11-7. 

2811 26—21 

płócienne 
pranalowe 
i ekórsane 

zamów, przyjao. z matvwła»c. i powierz. 
Fabryka S E A R Ż Y I * K I E C O 

Kantor: Warszawa, Nosy Świat 49 m. 29 
tel 5»1—61J W 3 - 1 

Reklama jest dźwign 
przemysłu.! 

Wydawca: kata bwattiaskl KedflUtoij naczeiny nnta.nl bafeklewlez. H 

D O K i T Ó R 

M. K A N E L 
Spiejalzia aa efearab •aasrynnych, 

ikdraysli i wn»««. 
f r z y j m n j i ad l - i z I ad 9-S. 

Dkiecl I kobiet od 13—4 
osobne Wejicle. i 

BIAŁYSTOK, ul. Sienkiewicza 37 
PARTER. ! 

Zgubiono! żaświa. 
czenie urodzeni 

wy^. w 'Im. Narw 
poW. Bielskiego n 
imię Nochuma Oajt 
na zam. w m. Narwi 
po* . Bielskiego. 

Zgubiono na 
Dawida We* 

zam. pray ul. K 
sklej J6| l kartę po 
wołania. m>ydi w m 
Ostrów 41 Komarów o 
przez , P H K - I M (roc 
1894) i M c i ą g (la 
paszport otrzymani . 

57(5 

Dr. J. WALEWSKI 
Charafey wlaitw, 

tkary i mnaryiiai, 
(oawietleriie cewki 

i pęcherza). 
Rynek-Kościuszki 
J i 3 ad | . •—7 W. 
48^4 16-1 

L U l l U p o s l a d a na 
sprzedał j Związek 
Producentów Ryb 
ML Kilińskiego Mi 8. 
3—1 71 

Zgubionej 
książk 

Tulby Ar 
ul. Skład 

domo« 
na im 

zam. pr^jy 
iwej Ni 

Uaiaiłlaja, uŁ Do-
miaikaiska ;15, poleca 
atrament dla biur 
szkół „Fara#af. 
2 5 - 1 S3 

rotrzebni czeladzi 
krawcy na cywilne 

i woukowe) roboty, 
proszę się zgłosić na 
ul. Sienkiewicza t* 1 
an Brzozowski. fS 
przedaje się dom z 
placem Słonimska 

M M Czernik. 86 

Zgubiono kartę p^-
Wotanit. wyd. 

Białymstcjku , przejz 
P.KiU. na imle hntd 
niego Motzonkl (|roc;l, 
1902) zarni przyjZólt 
kowskidj szosie 
Rzeźni. 

Zgubiono tymczaso­
we zaświadczenie 

demobilizacji, wyd. w 
m.' Kielcach przet P, 
K.U. na imię Juliana 
Szczygłowskiesfo {(ro­
cznik 1898) i amj w I 
m. Michałowie pow. 
filałostockiegjp. 72 

^ ^ ^ ^ ^ i 1 i, 

Zgubiono kartę (tym­
czasowe zaświad­

czenie) demobilizacji, 
wyd. w Białymstoku 
przez P.K.Ujjna imię 
Bronisława Firki (ro­
cznik 1900) łam. na 
Wygodzie przw ul. Lu­
belskiej & 1. 67 

imię Adama Jurkie­
wicza- zamieszkałego 
w Białymstoku w Pa­
łacu Branickich oraz 
skradziono dokument 
osobisty wydany 
przez gminie Skrzyń­
sko pow. Opoczyński. 

Skradziono kartę 
bezterminowego 

urlopu, •wyd. w Bia­
łymstoku, przez PIK. 
0 , na imię] Aleksan­
dra S i de r o w i e z a, 
(rocz. 1894)'zam. prfy 
ul. Choroszczańskiej 
A 29. 84 

aagubiono ty 
it wy -dowóc 
sty. wyd. w; | 
stoku przez 
stjwo, na imię 
Kleneta, zam. przy 
Ul. Antoniuk-habryci-
ny fi 4. «5 

•czaiOf 
iosobi-

Białyrr(-; 

Starp-
Hugi, 

s 

£5 

gubiono tymczaso-
> wy dpwód osobisty 

wvd. w m. Bielsku 

Srzez Staroswo, na 
Olę Michała! Siemie-

riiuka, zam. j we wsi 
Sinle wieżach pow. 
Bielskiego ga |Narol 
ki.;, . I . & • i ' / 

i 

Zgubiono 

82 

nczaso-
I wy dowod"bsobist-y 

wyd., w m. Wasilko­
wie przez Magistrat' 
na imię Jana Krzyw-
ca, zam. W mli Wasil­
kowie przy UL Biało­
stockiej ti 45. 73 

kradziono na imię 
.Ju]jana Puchacza 

zam. we ws{ Kuczy-
nie pow, Wysoko-Ma-
zowieckiego paszport 
polski, i pozwolenie 
na braunlng, jako soł­
tysa wyd. w nv Wysl 
Mazowieckiem przez 
Starostwo. , ' 78 

R~ u t y a e w a n y haai -
d l o w l a o bnchai-

ter-ttilansista przyj­
mie posadę^ kierów 
nika handlowego, 
szefa biura lub na-

• czelnego buchaltera 
w poważnem' przed­
siębiorstwie handlo>, 
wem lub przemysło­
we m. Na godziny— 
sporządzanie' .bilan­
sów, regulowania za-
teglssci. Otarty — 
„Dziennik Biaiostoc-A 
ki" okazicielowi legi-
tymacjl >4 239T. 61 

kradzloao kartek 
powołania wydartą 

przez P.K.U. w Łom­
ży (rocz. 1888) na 

raplsralay prxe 
nyi l f tUai . 

aiymatoku sL. AK&, uLWartiaWsaa oi edaktor odpowłiedzialny Jan SUSfiaT Polski 

http://nnta.nl

